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N O W O Ś C I  K R A K Ó W  S K IE .

W  n o cy  z dnia 23 . na s 5 . b. m. 
gię zn ow u  gw a łto w n y  pożar na przedmieściu 
P iasek ,  w  bliskości K a p u c y n ó w 5 lecz ratunek 
b y ł  lak  spieszny i s k u t e c z n y ż e  w  przeciągu 
dwudziestu minut zupełnie ogieii przytłumiono- 
D a c h y  tylko zg o rza ły  na dw óch -domkach, po­
dzielonych w ew n ątrz  na rozmaite drobne klit­
ki • które są pospolicie p rzy czyn ą  w ielu  m e ,  
-  ’ ^  i godne surowego zakazu. —

T e a tr  n a r o d o w y  krakowski ma b y c w  k ro t-  
f  V r : nrzv  doborze artystów z daw nych

f 6  "  7 r  s p o d z i e w a n y c h ,  p rzy o zd o b ie n iu  s c e n y  
, i I to r a c V e  i  u b io r y ,  sp ro w a d z en iu  n a j-  

' . " " " „ d  P ?r u r s ą d i r i i u  o r k i e s t r y ,  p o d  
ce ln ie js z y c h  ° P er , kf ;  p r z y je m n y c h  Spo-
. ly rek cyą  P . O d ,q d ? o każdej
d ziewać ę r.otr7eby obszernieysze lub k ro t-  

będziemy a r t y M y  .  p o d ^ e .H  

zwyczajnym W- —



Publiczność nieom leSzta zapew n e sprzyjać  
scenie o jczyste j,  która p o w in n a  w  K r a k o w ie ,  
jako siedlisku muz p olsk ich , osiągnąć w yso k i 
Stopień, doskonałości. —

Pismo peryodycz«e codzienne: Kur y e r  War~ 
szawski, tak mile czytane od Publiczności i go­
dne być upow szechnionym ; ciągle nadal w  W a r ­
szawie w ychodzić  będzie. Prenum erata  k w a r­
talna na wszystkich pocztam tach królestw^ pol­
skiego kosztuje Zfp. 9. z pocztą. —

Jak wiele teraz P anow ie zw yk li  po s łu ż ą ­
cych w y  magać;do wodzi uwiadom ienie w  pew nej g a -  
55- cie niemieckiej, gdzie bezim ienny jegomość ż ą ­
da strzelca do s łu ż b y ,  któryb y  u m ia ł:  p isa ć ,  
c z y ta ć ,  strzelać w l o t ,  golić brodę, f r y z o w a ć ,  
u jeżdżać kon ie ,  grać na iakim instrumencie i 
fayki ehędożyć. —  W id a ć  że za granicą u -  
w zięto  się koniecznie ukształcać dla nas g u -  
\\ crnerów,

W czoraj w y s z ły  z druku rozpraw y J, Śnia­
deckiego o F d a z o fi i  Kanta. —  D zie łko  b ard zo  
sza. owne, z ryc in ą  i nekrologiem ś. p, Ę .  Szo~
powicza. —

W I A D O M O Ś C I  Z  P O C Z T Y  D Z IS IE JS Z E J.
Sułtan  turecki na zadanie A n g lii, rozkazał swemu woj­

sku szanować zabytki starożytności, w Peloponezie i ca łe j Grecy i,

W  Morei odnoszą G recy ciągle zwycięztwa i biorą szturmem 

warownie. —  Nadzieja pokoju między Rossyą i  Turcyą wzmag* 

się, —  G recy w bitwie ostatniej na morzu, zabrali w niewolę lub 

zatopili do 8®oo. Turków. —  P od  Kassandrą w  Macedonii na­

czelnik, Greków Alexander Stagira, zbił nak głowę baszę Saloni­

ki. G recy mieli w  tej bitwie 20,000. wojska. —  W  Hiszpanii 

odkryto rewolucyą na której czele miał być R iego , chcący za-, 

prowadzić Rzeczpospolitą. —  W  Hamburgu ustanowiono Kwaran­

tannę dla okrętów przybywających z portów hiszpańskich, zpowodą 

żółtej frobry, która tam zaraźliwie panuje.


